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Or.0063-4-8/06
P r o t o k ó ł  nr 8/06

z posiedzenia Komisji Gospodarki Komunalnej, Mieszkaniowej i Ochrony Środowiska, odbytego w dniu 4 września 2006r. w godz. od 830 do 9 40.

Obecni na posiedzeniu:
· członkowie Komisji:

1) p.Józef Skiba


- Przewodniczący

2) p.Ryszard Rodziewicz

3) p.Stanisław Kowalik

4) p.Sławomir Rząska

5) p.Edward Gabryś

6) p.Antoni Szlanga

7) p.Maria Błoniarz-Górna

8) p.Jerzy Erdman

· spoza Komisji:

1) p.Krystyna Perszewska
- Skarbnik Miasta

2) p.Tadeusz Rudnik

- Komendant Straży Miejskiej

Osoby spoza Komisji brały udział w części posiedzenia.

Komisja składa się z 8 członków, obecnych na posiedzeniu – 8, stwierdzono 100% quorum 
i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

Posiedzenie Komisji otworzył Przewodniczący p.Józef Skiba, powitał zebranych członków Komisji i pracowników Urzędu Miejskiego. Zaproponował poniższy porządek posiedzenia:

1. Omówienie materiału sesyjnego.

2. Sprawy bieżące.

Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.
Ad. 1
Projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2006 r.
P.Krystyna Perszewska – Skarbnik Miasta – szczegółowo omówiła proponowane zmiany budżetu miasta na rok 2006. 

Dojdą jeszcze autopoprawki, po przygotowaniu biuletynu otrzymaliśmy dotację na dofinansowanie kosztów przygotowania zawodowego młodocianych pracowników. Musimy pokrywać zwrot wydatków poniesionych przez pracodawców, którzy zatrudniają do nauki zawodu i jest to kwota 29.675,-zł.
Również na zasiłki pomoc w naturze otrzymaliśmy kwotę 35.000,-zł.

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie udzielenia pomocy rzeczowej na rzecz Komendy Powiatowej Policji w Chojnicach

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie nadania imienia „PROMYCZEK” Przedszkolu Samorządowemu Nr 4 w Chojnicach

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie zbycia nieruchomości

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenu pod budowę obwodnicy miasta Chojnice

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie zaopiniowania i uzgodnienia projektu planu ochrony dla Parku Narodowego „Bory Tucholskie”

Przewodniczący Józef Skiba – ogólne spotkanie radnych w sprawie planu odbędzie się prawdopodobnie 7 września br. o godz.1500, zostanie zaproszony przedstawiciel Parku Narodowego i można będzie szczegółowo problem omówić, dlatego na ten moment proponuję projekt uchwały przyjąć do wiadomości.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie zaopiniowania wykazu lasów wnioskowanych o uznanie za ochronne

Komisja wyraża pozytywną opinię dotyczącą wykazu lasów wnioskowanych za ochronne.






- 8 za (jednogłośnie)
Projekt uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi Pana Józefa Nagórnego na działalność Burmistrza Miasta Chojnice

Komisja uznaje skargę Pana Józefa Nagórnego na działalność Burmistrza Miasta Chojnice jako bezzasadną.








- 7 za (jednogłośnie)
Ad. 2

W sprawach bieżących poruszono poniższe tematy:

Przewodniczący Józef Skiba – Przewodniczący Rady Miejskiej w związku z prośbą mieszkańców ulic: Wysokiej, Derdowskiego, Kilińskiego, 18 Pułku Ułanów, Wyszyńskiego, Jedności Robotniczej i Mastalerza o przywrócenie dawnego sposobu odczytu 
i opłaty za usługi wodociągowe i kanalizacyjne zwrócił się o wyrażenie opinii 
w przedmiotowej sprawie – pismo w załączeniu.
Jest też wyjaśnienie w przedmiotowej sprawie Prezesa Zarządu Miejskich Wodociągów Spółka z o.o. – w załączeniu.

· Radny Antoni Szlanga – uważam, że niezależnie od ilości podpisów na wniosku i tak zawsze będzie 50% zadowolonych i również 50% będzie przeciw proponowanym rozwiązaniom, nie zadowoli się wszystkich nigdy.

Komisja pozytywnie opiniuje wniosek dotyczący odczytu i opłat za usługi wodociągowe i kanalizacyjne.

Przewodniczący Józef Skiba – przedstawił pismo z Wydziału Gospodarki Komunalnej 
i Ochrony Środowiska, jest to odpowiedź na zapytania radnego Jerzego Erdmana z posiedzenia Komisji w dniu 11 maja 2006r., radny stosowne wyjaśnienia otrzymał również na piśmie – w załączeniu.
Również zapoznał członków Komisji z pismem skierowanym przez Burmistrza Miasta do Pani Joanny Tuszyńskiej dotyczącym wykonania oświetlenia na drodze dojazdowej jak i na głównej alei na terenie działek „Przyszłość” – w załączeniu.

Przedstawił też pismo Wydziału Gospodarki Komunalnej i Ochrony Środowiska dotyczące ustawienia znaku „zakaz wjazdu” w ulicę Stromą – w załączeniu.

· Radny Antoni Szlanga – jeżeli chodzi o sprawę oznakowania ulic to mnie zastanawia jedna rzecz, bo w poprzedniej kadencji byłem członkiem Komisji Bezpieczeństwa spoza Rady i było zgłaszanych wiele wniosków dotyczących oznakowania ulic, w tej kadencji jestem radnym i też jest kilka zgłaszanych wniosków i występuje pewna niemoc. Mieszkańcy sobie życzą, radni sobie życzą, a Komisja Oznakowania swoje. Niech mnie ktoś odpowie skąd to wynika. Chcę powiedzieć, obojętnie, czy Komendanta lubię, czy nie, ale widziałem jego reakcję na Komisji w poprzedniej kadencji, widziałem reakcję teraz 
i uważam, że główną przyczyną, dla której nie daje się tego zrobić, jest postawa Komendanta Straży Miejskiej. Nie przyjmuje on żadnej argumentacji i proszę, aby Komendant wytłumaczył, skąd to się bierze.

Przewodniczący Józef Skiba – przedstawił pismo mieszkańców ulicy Pietruszkowej 
w Chojnicach dotyczące umożliwienia ruchu dwukierunkowego od ulicy Zielonej do posesji nr 8 – w załączeniu.
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – na dzień jutrzejszy na godz.1000 została zwołana Komisja ds. Oznakowania, w związku z tym został zrobiony wstępny przegląd tej ulicy, chcemy zaproponować dalej idące zmiany i należy stwierdzić, że ulica Pietruszkowa, jej stan jest nie tyle zły, a katastrofalny, praktycznie przejechać tą ulicą jest bardzo trudno, są dziury. Została to taka ulica zapomniana w centrum miasta, którą w jak najszybszym czasie należy doprowadzić do porządku. Jedynym błędem, który tam stwierdzamy, jest parkowanie ukośne, a nie wzdłużne tak, jak nakazuje przepis, bo prawo o ruchu drogowym mówi, że jeżeli nie ma innego oznakowania, to parkowanie jest wzdłużne i kierowcy bardzo często ułatwiają sobie to i parkują ukośnie, niemniej nie powoduje to zagrożenia w ruchu, jak również nie utrudnia tego ruchu. Jest przejazd 
i może to jest powodem tego, że strażnicy, czy policjanci nie reagują, bo nie ma blokowania przejazdu tą ulicą. Natomiast kwestia oznakowania, wstępnie na pewno ta propozycja, która jest złożona w piśmie odnośnie wydłużenia odcinka jako odcinka dwukierunkowego będzie zaopiniowana, jednak trzeba do tego podejść kompleksowo z uwagi na to, że można to przedłużyć aż do sklepu, bo tam akurat ta droga jest dość szeroka. Jutro na Komisji na pewno ten temat będzie stawał i będzie rozpatrzony.
Przewodniczący Józef Skiba – chciałbym wrócić do odpowiedzi na wniosek Pana radnego Rząski odnośnie zakazu wjazdu w ulicę Stromą, gdzie Komisja ds. Oznakowania stwierdziła, że nie ma uzasadnienia do ustawienia takiego znaku, ponieważ znaki zakazu wjazdu pojazdów powyżej 3,5 tony ustawione są na wszystkich wlotach w Osiedle Słoneczne.
· Radny Sławomir Rząska – znaki może i są, teoretycznie nie ma wjazdu ciężkich samochodów, a tych samochodów jest tam masa i one jadą jak chcą. Teraz to dla bezpieczeństwa lepiej, żeby żaden samochód tam nie jechał, bo jest jedno wielkie błoto po kopaniu deszczówki, ale sam fakt, płyty się tam rozjeżdżają, stan drogi jest katastrofalny i gdyby był znak, to pewnie co trzeci by nie wjechał, bo na znaki i tak nikt nie patrzy, ale dawałoby to jakąś możliwość tego, żeby przynajmniej przyzwyczaić kierowców jak kiedyś będzie tam porządna droga, żeby omijać ciężarówkami tą ulicę.
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – jeżeli jest znak powyżej 3,5 tony 
z wyłączeniem dowożących materiały budowlane, to postawienie kolejnego znaku zakazu spowoduje praktycznie to samo, pomimo, że znak będzie, to i tak ten wjazd będzie realizowany. Na Osiedlu Słonecznym cały czas są prowadzone inwestycje, budują się domy i inne rzeczy, czyli ten ruch ciężarowy będzie się odbywał i tego nie unikniemy. Faktem jest też to, że kierowcy przyjeżdżają po śniadanie, czy z czymś innym tłumacząc, że jest w trasie i po drodze wjechał do domu. Przykładem jest ulica Jabłoniowa, gdzie stoją znaki, podjeżdża TIR z naczepą i kierowca wysiada twierdząc, że idzie po śniadanie, takie sytuacje są pomimo, że znaki są we wszystkich wlotach ustawione i jest konieczność ich egzekwowania.
· Radny Edward Gabryś – osobiście postawiłbym wniosek, aby zrobić wyjazdowe posiedzenie Komisji po wykonywanych w mieście inwestycjach, bo to, co tutaj pada, to jest odrobina, nazwałbym to nawet sabotażem tego, co się dzieje na budowach, niszczenia płyt, łamania płyt, niezagęszczania, kładzenia na nierównościach, płyty pękają, z dobrych płyt część jest już do wyrzucenia. Proponuję naprawdę zrobić wyjazdowe posiedzenie, zabrać przedstawiciela Wydziału Komunalnego, Wydziału Inwestycji, ze Straży Miejskiej i objechać, zobaczyć co się dzieje, zobaczyć jakich mamy wykonawców i jak to jest robione.

· Radny Sławomir Rząska – co innego jak jest inwestycja prowadzona, ale ściągnięcie płyt i zostawienie tego tak sobie, to chyba jakieś nieporozumienie, przykładem tutaj jest ulica Karnowskiego, gdzie nie ma nawet oznakowania o prowadzonych robotach drogowych.

Przewodniczący Józef Skiba – rozumiem, że wszyscy członkowie Komisji popierają propozycję radnego Gabrysia i postaram się w terminie jak najszybszym zorganizować takie posiedzenie wyjazdowe.
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – na pewno wezmę udział w takim posiedzeniu Komisji. Jeżeli chodzi o ulicę Karnowskiego, to na wniosek mieszkańca, który zadzwonił do Straży i powiedział, że skoro nie jest prowadzona inwestycja, to nie powinny być ściągane płyty i w przypadku, kiedy one nadal będą ściągane przez wykonawców deszczówki, to mieszkańcy zablokują drogę, poprosiłem kierownika budowy 
i ustaliliśmy, że póki nie będzie harmonogramu kolejności robót, to nie będą ściągane płyty.
· Radny Antoni Szlanga – chciałbym znać skład Komisji ds. Oznakowania i stosunek do wniosków, które są składane przez Radę i przez Komisje. Występuje pewna niemoc, gdzie radni, którzy sami jeżdżą samochodami gremialnie w 100% twierdzą, że zmiana takiego oznakowania jest potrzebna, gdzie zwracają się mieszkańcy, a Komisja ds. Oznakowania odrzuca takie wnioski. Ja bym chciał się dowiedzieć jak to się dzieje, że wola Komisji Oznakowania jest ważniejsza, niż wola użytkowników dróg, ja nie mówię o drogach krajowych, czy wojewódzkich, gdzie właściwie niewiele ma do powiedzenia Komisja ds. Oznakowania, natomiast na pozostałych drogach wola Komisji jest ważniejsza, niż wola mieszkańców i radnych.
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – skład Komisji to w zasadzie jest taki, że wchodzą w nią osoby, które zarządzają drogami, mianowicie zarządca dróg powiatowych , wojewódzkich jak jest potrzebny, miejskich oraz Policja i Straż Miejska. Komisja ta rozpatruje, opiniując li tylko i wyłącznie kwestie związaną ze zmianą organizacji ruchu, nie jest organem, który wydaje decyzje, czy zarządza, że takie oznakowanie ma, czy nie ma mieć miejsca, tylko wyraża opinię, że zdaniem Komisji to oznakowanie bądź jest niezbędne, bądź nie jest konieczne. Generalnie decyzje odnośnie oznakowania podejmuje zarządca drogi poprzez przygotowanie projektu organizacji ruchu i poddanie procedurze zatwierdzenia. Wygląda to w ten sposób, iż dla dróg miejskich zarządzającym na drodze jest miasto, natomiast zarządzającym bezpieczeństwem na tych drogach jest Starosta i on wydaje decyzje odnośnie zatwierdzenia tego projektu organizacji ruchu.
· Radny Antoni Szlanga – rozumiem, że jeżeli jest droga miejska, to zbiera się trzech panów, czyli przedstawiciel Straży Miejskiej, przedstawiciel Policji i zarządca drogi miejskiej i ci panowie decydują o tym, że nie należy postawić znaku tego, o który wnioskował radny.

· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – nie decydują, tylko opiniują to pozytywnie, bądź negatywnie, a decyzja należy do zarządcy, który otrzymuje protokół 
i rozstrzyga.

· Radny Antoni Szlanga – czy osoba decydująca, czy organ decydujący może nie wziąć pod uwagę tych opinii?

· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – oczywiście, że tak.
· Radny Antoni Szlanga – czyli może niezależnie od tego, że opinia będzie negatywna podjąć decyzję taką, jaka była wnioskowana.

· Radny Jerzy Erdman – od pewnego czasu pokonuję z duszą na ramieniu jadąc samochodem skrzyżowanie Młyńska-Strzelecka. Dzisiaj z rana stałem w kolejce, bo dwa samochody mimo, że mają pierwszeństwo przejazdu, bo teraz okazuje się, że Młyńską kto skręca w lewo jest na głównej, a ktoś, kto jedzie Młyńską od Placu Jagiellońskiego chce jechać prosto w Strzelecką powinien ustąpić przejazdu tym, co jadą z Młyńskiej w lewo w stronę Placu Jagiellońskiego, dziś byłem świadkiem, że dwa pojazdy na Młyńskiej się zatrzymały i przepuszczały tych, którzy jechali z lewej w prawo w stronę Strzeleckiej. W ubiegłym tygodniu o ostatniej chwili zahamowałem przed pojazdem, który postanowił jechać właśnie tak, jak dzisiaj te samochody od strony Placu Jagiellońskiego prosto w Strzelecką. Wychodzi na to, że do tej zmiany organizacji ruchu nasze społeczeństwo jeszcze się nie oswoiło, przedtem było inaczej, te tablice informacyjne są prawidłowe, że jest tak, a nie inaczej i myślę, że może jakieś duże tablice z ostrzeżeniem o zmianie organizacji ruchu, czy coś w tym rodzaju, może powiększyć te tabliczki z wyrysowaniem, która ulica jest główna, bo kiedyś dojdzie tam do jakiejś tragedii, może nie tragedii, bo tam szybko się nie jedzie, zresztą ta ulica Strzelecka, która ma XIX-wieczną nawierzchnię, mam nadzieję, że ulica Nowe Miasto nie będzie miała XIX-wiecznej nawierzchni, nie będzie takich „kocich łbów”, nie pozwala na rozwinięcie dużej prędkości. Czy coś 
z tym idzie zrobić?
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – ta zmiana organizacji ruchu, która jest w tej chwili, że Młyńska jest z pierwszeństwem, była zaproponowana przez nas przy opiniowaniu projektu organizacji ruchu do projektu przebudowy ulicy Bytowskiej. 
W związku z tym, że ulica Strzelecka nie miała mieć w ogóle wyjazdu, miała być odcinkiem ślepym, zdecydowaliśmy, że to podporządkowanie tej ulicy będzie właściwe, bo praktycznie nie byłoby przejazdu. Zrodził się pomysł prawoskrętu z ulicy Młyńskiej ulicą Strzelecką w kierunku Batorego skrzyżowanie Strzelecka i ta opcja została podtrzymana, nie została zmieniona. Myślę, że to oznakowanie, które jest w tej chwili, jest właściwe i nie potrzeba więcej, tylko jest kwestia przyzwyczajenia się kierowców do tego, żeby ewentualnie postrzegać te znaki. Informacja o zmianie organizacji ruchu spowoduje, że też niektórzy będą to zauważać, ale nie wszyscy zauważą i myślę, że należy trochę odczekać, kierowcy na pewno się przyzwyczają. Chodniki w tym miejscu nie są zbyt szerokie i wkopywanie dużych tablic jest zbędne.
Jeżeli chodzi o sprawę ulicy Wiśniowej wyjazdy w ulicę Bytowską, to w tej chwili złożyłem do Wojewódzkiej Dyrekcji Dróg propozycję i w dniu jutrzejszym również będzie dyskusja nad tym projektem organizacji ruchu, bo są kolejne dwa wnioski mieszkańców, gdzie w zasadzie patrząc na ulicę Bytowską biegnie środkiem azyl i zostały wydzielone jakby dwa przejazdy przez ten azyl, a poziome oznakowanie uniemożliwia wjazd w tą ulicę, czy wyjazd lewoskrętem. Ponadto chcę powiedzieć, że pierwotnie, jak otrzymaliśmy do opiniowania projekt organizacji ruchu, to zmiany nam zaproponowane już nie zostały, ta zmiana skrzyżowania Wiśniowa-Prusa-Bytowska nie była opiniowana ani przez nas, ani przez Urząd, ona była zatwierdzona przez Urząd Marszałkowski. W planie było odwrotnie, że miał być wjazd do miasta z ulicy Wiśniowej lewoskrętem i wyjazdy miały być. Na dzisiaj ma zostać zlikwidowany lewoskręt, taka jest propozycja, ma być utworzony azyl na środku i praktycznie wjazdy tak, jak w lewo w prawo w Prusa i wyjazdy z Wiśniowej w każdym kierunku, przerywana linia na skrzyżowaniu. Bo zasadniczy problem tam jest taki, że jest przesunięte skrzyżowanie i chodziło projektantom 
o nie korkowanie, czy nie blokowanie ciągów głównych, dlatego zrobiono lewoskręt.
· Radny Edward Gabryś – chciałbym zwrócić uwagę na szerokość ścieżki rowerowej 
i szerokość pasa chodnika przy ulicy Bytowskiej, według mnie ten pas ścieżki rowerowej jest za szeroki. Nurtuje mnie też sprawa stawiania znaków „ścieżka rowerowa”, „przejście dla pieszych” na środku chodnika, czy na 1/3 szerokości chodnika. Czy tego nie można postawić na granicy ścieżki rowerowej i chodnika postawić? Proszę poruszyć to na każdej Komisji ds. Oznakowania, to jest absurd i śmiechowisko. Tak poważną 
i ładną inwestycję popsuć postawieniem znaków. Drugą uwagę mam taką co do wysokości tych znaków, czy to jest obwarowane jakimiś parametrami?

Kolejna sprawa, czy dzisiaj z dniem rozpoczęcia roku szkolnego sygnalizacja świetlna na przejściu dla pieszych na Osadach Bytowskich jest czynna.
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – co do sygnalizacji świetlnej nie wiem jak daleko są z instalacją sygnalizatorów i sygnalizacji jako mechanizmu. Od jutra na pewno na tym skrzyżowaniu będzie stał strażnik przez 2-3 tygodnie, jak również mamy taki podział z Policją, że my jeszcze do tego bierzemy Szkołę Podstawową Nr 3, pozostałe szkoły bierze Policja. 2-3 tygodnie na pewno będziemy przy tych szkołach, będziemy kontrolowali, upominali, będziemy pomagali dzieciom i młodzieży przechodzić przez jezdnię i dbać o to, żeby to było bezpiecznie.
Odnośnie oznakowania na pewno zadzwonię dzisiaj i dowiem się na kiedy mają zamiar uruchomić tą sygnalizację.

Jeżeli chodzi o znaki, wysokość znaków jest znormalizowana, one muszą być odpowiednio usytuowane wysoko i tutaj przepis jest jednoznaczny w zależności od wielkości znaków, na drogach wojewódzkich i krajowych stawia się większe, na drogach lokalnych miejskich stawia się mniejsze znaki, one mają odpowiednie usytuowanie od krawędzi jezdni, od krawędzi ścieżki rowerowej, jak również na odpowiedniej wysokości. Czy on powinien stać na ścieżce rowerowej na granicy? Ta ścieżka jest minimalna, jak może być jeżeli chodzi o dwukierunkową ścieżkę rowerową, węższa nie mogła być, dlatego jest taki chodnik. Wydaje mi się, że postawienie tego znaku w środku jest na pewno uciążliwe, niemniej postawienie go na granicy ścieżki i chodnika stwarzałoby zagrożenie i na pewno jest to lepsze rozwiązanie.
· Przewodniczący Józef Skiba – ulicą Bytowską do Karolewa zdarza się, że jeżdżę dziennie kilka razy i obserwuję też pewne zjawisko, że mając tak piękną ścieżkę rowerową rowerzyści jadą jezdnią. Kiedyś zatrzymałem pewną osobę, która bardzo często jeździ szosą, zadałem pytanie dlaczego jeździ szosą a nie ścieżką rowerową. Odpowiedź była taka, że bolą ręce od drżenia kierownicy. Jeżeli jest ścieżka rowerowa, czy jest obowiązkiem rowerzysty jechać tą ścieżką, czy może sobie jechać jezdnią.

· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – w społeczeństwie jest niewiedza. Jeżeli wzdłuż jezdni jest chodnik, to nie wolno jeździ drogą, jeżeli wzdłuż jezdni jest ścieżka rowerowa, to nie wolno jechać drogą, tak mówi przepis. Po to jest budowana ścieżka rowerowa, pojazdowi też nie wolno wjechać na ścieżkę rowerową, ani na niej parkować, jest to droga rowerowa wyłącznie. Pieszemu wolno z niej korzystać jeżeli akurat nie ma ruchu. Przepis prawo o ruchu drogowym mówi jednoznacznie, jeżeli wzdłuż drogi biegnie ścieżka rowerowa, kierujący rowerem ma obowiązek korzystania 
z tej ścieżki, bo jazda po jezdni jest wykroczeniem drogowym.

· Radny Antoni Szlanga – czy ktoś myśli nad rozwiązaniem wjazdu i wyjazdu z marketu Lidl, czy coś się dzieje w tym temacie.
· Radny Edward Gabryś – ten problem powinna rozwiązać sygnalizacja świetlna Reymonta-Karnowskiego, bo będzie przetrzymywała pojazdy z góry i to będzie inaczej. Poza tym market Lidl został pobudowany później niż był wykonany projekt.

· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – według mnie nie powinno być wydane pozwolenie na budowę, Market powstawał później i należało zobowiązać do wykonania pasa wyłączenia i pobudowanie tego marketu bez tego jest swego rodzaju błędem, powinien być lewoskręt.

· Radny Stanisław Kowalik – Pan Komendant wspomniał o monitorowaniu przede wszystkim w pierwszych tygodniach roku szkolnego terenów wokół szkół. Dzisiaj jadąc do Urzędu widziałem, iż na skrzyżowaniu ulicy Kościerskiej i Obrońców Chojnic Policja stała, kierowała ruchem i dzieci mogły bezpiecznie przejść, natomiast nie widziałem tego przy Szkole Nr 8. Myślę, że jeśli już takie jest hasło, aby w tych pierwszych tygodniach dzieci bezpiecznie przeszły, to aby to dotyczyło wszystkich szkół, czy terenów wokół szkół.

Jeżeli chodzi o kwestię ulicy Bytowskiej, nie wiem, czy to jest wymóg obligatoryjny, czy też przez nieuwagę budowlańców, czy wykonawca przy ścieżkach rowerowych wykonał 2, czy 3 progi, które utrudniają jazdę rowerem, być może to ze względu na bezpieczeństwo nie rozwijania zbyt dużych szybkości jazdy rowerem i to tak wygląda. Czy powinno to być łagodne zejście na całym odcinku jeśli chodzi o ścieżkę rowerową, czy też musi występować co jakiś odcinek próg, gdzie rowerzysta musi przyhamować.
· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – osobiście jeździłem tą ścieżką rowerową i nie widziałem progów, jedynym progiem był zjazd na Karnowskiego, gdzie nie było jeszcze tego skrzyżowania, nie było warstwy ścieralnej. Nie ma obowiązku progów, ścieżka powinna byś jak najbardziej łagodna, to są też podjazdy dla wózków inwalidzkich itd., czyli to są te same kategorie najazdów, czy podjazdów, powinno być to w miarę możliwości spad zrobiony łagodnie.
Jeżeli chodzi o szkoły to wzięliśmy tylko pod uwagę szkoły podstawowe, Gimnazjum Nr 1 to szkoły podstawowej tam nie ma od roku, w Gimnazjum jest młodzież, oczywiście przejeżdżając zwracamy uwagę, jednak najbardziej należy skupić się na szkołach podstawowych.

· Radny Stanisław Kowalik – mam uwagę, czy ten apel, czy pytanie, które kiedyś już na sesji zostało zadane, zostało zrealizowane, a mianowicie chodzi o wyjście z deptaku ulicy Kościuszki i łączenie się z chodnikiem pod górkę, tam też był dość duży uskok jeśli chodzi o krawężnik i osoby niepełnosprawne jeżdżąc wózkami miały kłopot wjechania 
z deptaka na chodnik.

· P.Tadeusz Rudnik – Komendant Straży Miejskiej – wjazd na ulicę Okrężną był przerabiany, natomiast nie potrafię powiedzieć, czy zostały obniżone zjazdy, chyba nie.

· Radny Antoni Szlanga – wysłuchaliśmy odpowiedzi i opinii Komendanta Straży Miejskiej i zastanawiam się nad jedną rzeczą, skoro Komisja jest tylko do spraw opiniujących, to proponuję powtórzyć wniosek, który kiedyś składał radny Rząska, tu chodzi 
o sprawę jednego znaku drogowego. Jeżeli mieszkańcy uważają, że taki znak jest potrzebny, radny ten pogląd podziela, Komisja głosowała za tym, żeby taki wniosek był, to w tej chwili powtórzmy ten wniosek do Burmistrza Miasta jako organu wykonawczego.
Komisja ponawia wniosek dotyczący ustawienia znaku zakazu wjazdu dla samochodów powyżej 3,5 tony od strony ulicy Karnowskiego do ulicy Strzeleckiej.







- 7 za, przy 1 wstrzymującym się.
Przewodniczący Józef Skiba – wpłynęło pismo od Pani Teresy Berent dotyczące wydzierżawienia parkingu przy ulicy Sukienników 3 – w załączeniu.
Z obserwacji wynika, że dopóki nie będzie dojazdu po przeróbce Parku 1000-lecia, to nie ma tam możliwości ani dostawy, ani odbioru towaru. Z mojego rozeznania wynika, że jest to ostatni miejski najmniejszy parking, na którym nie pobiera się opłaty parkingowej i miasto z tego tytułu nie ma żadnych dochodów i myślę, że wydzierżawienie tego parkingu jest jak najbardziej uzasadnione, byłyby wpływy dla miasta, a w tej chwili pracownicy hotelu parkują sobie tam przez cały dzień swoje pojazdy bezpłatnie, kiedy inni pracownicy np. Ratusza, czy innych firm muszą płacić abonament, albo kupować bilety w parkometrze. Myślę, że tutaj godziwa dzierżawa powinna do kasy miejskiej wpływać.
· Radny Edward Gabryś – należy wrócić do historii. Każdy pamięta jak sprzedawaliśmy ten plac z wielkimi uwagami i ci państwo w tym czasie wnioskowało o ten cały teren, jednak Rada Miejska powiedziała nie i teraz jest tak, jak jest. Uważam, że jeżeli chcą teraz to dzierżawić, czy kupić, to proponuję, aby ten szczyt jeszcze odnowić, może wstawi jakąś swoją reklamę i ten parking tej osobie wydzierżawić.

· Radny Ryszard Rodziewicz – ja uważam, że to jest chyba jakieś wielkie nieporozumienie z tym wnioskiem, gdyż akurat w tej sprawie dużo ja zabierałem głosu, chodziło 
o to, że nawet mieliśmy sprzeciw przy pozwoleniu na budowę, że zwęży się pas. Była mowa, ja nawet pytałem jak będzie dowożony towar i wówczas odpowiedziano, że nie będzie żadnego problemu komunikacyjnego. Był plan zagospodarowania, że w pierwszej wersji miał być robiony na terenie ZGM parking, ja wnioskowałem o poszerzenie drogi, ale była mowa, że posiadłość, która tam jest prywatna, nie pozwoli na to, żeby poszerzyć. Wnioskowałem, jak ten parking będzie robiony, żeby ewentualnie dać tym państwu te 3-4 metry od budynku, bo chodziło mi o to, żeby zachować ten plac do wyjazdu z tej drogi. Ja w tej chwili na pewno z takim wnioskiem się nie zgadzam, gdyż te sprawy były omawiane, dosłownie wałkowane dużo wcześniej.
· Radny Antoni Szlanga – należy spojrzeć na stan dzisiejszy, stoi budynek, budynek jest budynkiem handlowo-usługowym, jest potrzeba dowiezienia towaru, jest potrzeba zabezpieczenia miejsc parkingowych dla klientów, bo towar nie jest taki, który się schowa do kieszeni, tylko trzeba go donieść do auta. Osobiście podzielam pogląd radnego Gabrysia, aby teren wydzierżawić, ale z niezbędnym warunkiem, że ściana musi być otynkowana, może zawisnąć ich reklama.

Komisja wnioskuje o wydzierżawienie parkingu przy ulicy Sukienników 3 z warunkiem otynkowania, odmalowania szczytu.









- 7 za, przy 1 głosie przeciwnym.
Z uwagi na wyczerpanie porządku posiedzenie Komisji zakończono.
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